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OBWIESZCZENIA URZĘDOWE. 


Ponieważ w przepisach taryfy o poborze na komorach granicznych tu- 
tejszych opłaty na drogi i spławy, pod dniem 30 marca (11 kwietnia) 
1851 r. przez raię administracyjną zatwierdzonćj, nie objaśniono przez 
kogo mianowicie powinny być zaświadczane listy frachtowe (faktury) na 
transporta wychodowe do cudzoziemców należące, przeto wydział celny 
Przy kancelarji JO. Księcia Namiestnika królewskiego, z upoważnienia Je- 
80 Książęcćj Mości, znosił się w tym przedmiocie z departamentem hən- 
dlu zewnętrznego, który obecnie nwiadomił, że po rozważeniu kwestji 
Przez radę ministerstwa finansów cesarstwa, protokułem tejże rady, za- 
twierdzonym w-d. 5 maja r. b. przez ministra finansów, zgodnie z wnio- 
skami wydziału celnego postanowiono: że te tylko transporta prowadzo- 
ne wodą za granicę z towarami wychodowemi, deklarowane jako wła- 
ność cudzoziemców, winny być, na zasadzie taryfy uwalniane od opłaty 
ńa drogi i spławy, przy których przedstawione będzie komorom: a) do- 
wód, że kupiec zagraniczny, którego własnością zadeklaroweny został 
transport towarów, przepisanym ustawą celną królestwa porządkiem, 
przybył z zagranicy za paszportem rządu swojego w interesach handlo- 


| wych i podczas wysyłki towarów jest osobiście obecny w królestwie. 


== | 
n 


Dowodem tym, jeżeli transport ten wysełany jest za granicę przez samego 
właściciela towaru, ma być oryginalny paszport jego, jeżeli zaś transport 
należący do kupca żagranicznego wysełany jest z królestwa przez jego 
komisanta (którym może być tylko kupiec gildyjny), wtedy należy zażądać 
świadectwa właściwćj władzy policyjnćj na to, że pełnomocdawca jego, 
który tu przybył w interesach handlowych, znajduje się w czasie wysyłki 
towarów w granicach królestwa, i b) świadectwo miejscowego nacze|- 
nika powiatu przekonywające, że wysełany 7a granicę transport towa- 
rów rzeczywiście nabyty został przez samego cudzoziemca lub jego ko- 


` misanta. 


————— 


Wyciąg z obrazu działań rządu królestwa Polskiego w roku 1851, 
złożonego NAJJAŚNIEJSZEMU PANU przez Namiestnika królestwa. 
(Dalszy ciag). 


MI. Wydział sprawiedliwości. 
Sądy pokoju. W roku 1851 sądy pokoju w wydziałach pojednaw- 


( czych zagodziły spraw 299, odesłały gdzie należy z powodu niestawien- 


nictwa lub niepojednania 2280, miały spraw w których odstąpiono od 


skarg 132, odbyły rad familijnych 1665. W wydziałach spornych zago- 
dziły spraw 409, odsądziły 20,955. W obu wydziałach załatwiły: czyn- 
ności hypotecznych 1628, a czynności ekonomicznych 42,545. W ogóle 
sądy pokoju załatwiły wszystkich czynności 69,913, pozostało do zała- 
twierńa na 1852 rok 241. 

Trybunały cywilne. Trybunały cywilne załatwiły spraw 15, 987; 
czynności hypotecznych 15 249, ekonomicznych 47,263; mas upadłości 
4, razem 78,523, pozostało do załatwienia 507. | 

Trybunał handlowy. Trybunał handlowy osądził spraw cywilnych 
3042, czynności ekonomicznych 1010, załatwił mas upadłości 4; w ogó- 
le 4056, pozostało na r. 1852 mas upadłości 21. 

Sąd apelacyjny. Sąd apelacyjny osądził spraw cywilnych 3391, za- 
łatwił czynności ekonomicznych 2638, w ogóle 6024; pozostało nieza- 
łatwionych 139. 

IX Departament senalu. IX departament rządzącego senatu osą- 
dził spraw cywilnych 341, podań ineydentalnych 110; przedmiotów ogól- 
nych 35, w ogóle 486, pozostało spraw nieosądzonych 50. 

Zliczenie ogólne. Wszystkie sądy cywilne łącznie z IX departamen- 
tem rządzącego senatu, załatwiły spraw cywilnych 46,946, więcój jak 
w r. 1850 o 3386, czynności hypotecznych 16,897, mnićj jak w r. 1850 
o 445, czynności ekonomicznych 93,486, mnićj jak w r. 1850 o 7565, 
rad familijnych 1665, mas upadłości 4, razem 158,950, mnićj jak w r. 
1850 o 4476. 

Sądownictwo karne, W sądach karnych królestwa, licząc każdą 
sprawę raz jeden, bez względu na instancje sądowe, które przechodziła, 
łącznie z pozostałemi z r. 1850 sprawami 11,469, było spraw 60,200; 
liczba spraw nowo-przybyłych w r. 1851 wynosiła 48,734, więcćj jak 
w poprzednim roku o 1798. W liczbie nowo-przybyłych spraw docho= 
dzono przestępstw 62,171, więcćj „jak w r. 1850 o 4139. Z pomiędzy 
60,200 spraw rachując każdą sprawę tyle razy, przez ile instancji sądo- 
wych przechodziła, było do załatwienia w sądach policji prostćj 50,518, 
policji poprawczćj 39,088, kryminalnych 10,182, w sądzie apelacyjnym 
3583, w X departamencie senatu 285, razem 103,656 spraw. Na rok 
1852, we wszystkich tych instancjach pozostało spraw nie załatwionych 

18,090. Wszystkie rzeczone instancje miały do załatwienia czynności 
ekonomicznych 575,406, z tych pozostało na rok 1852 niezałatwio- 
nych 6164. 

Przedmiotem spraw karnych rozpoznawanych w r: 1851 były na- 

stępujące przestępstwa i wykroczenia: 
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l. Przeciw religji i naruszeniu ochraniających ją przepisów 346 

między temi krzywoprzysięztw 206. 
2. Przeciw porządkowi administracji kraju 2847; między temi: a) 
nieuległości rozporządzeniom rządu 1597; b) znieważenia władz i obra- 
zy urzędników w czasie urzędowania 779; ce) samowolnego przywłasz= 
czenia władzy i wydawania fałszywych rozporządzeń 70; d) wyłamania 
z więzienia i ucieczki z pod straży lub dozoru 294, i e) opuszczenia kra- 
ju bez pozwolenia 90. * 

3. Przeciw służbie rządowćj i publicznój 693; w téj liczbie: a) na 
dużycia władzy i przeciwnego prawu zaniedbania jej użycia 85; b) nie- 
prawego postępowania urzędników przy zarządzaniu powierzoną im po 
służbie własnością 37; c) fałszu w urzędowaniu 15; d) przedajności 23, 
ie) przestępstw i wykroczeń urzędników przy śledztwach i postępowa- 
niach sądowych, a także urzędników policyjnych 490. 

4. Przeciw przepisom dotyczącym obowiązków służby wojsko- 
wćj 415. 

5. Przeciwko własności i dochodom skarbowym 418, w téj liczbie 
podrabiania i zmniejszenia wartości monety, przerabiania takowej, fał- 
szowania kredytowych papierów rządowych i t. p. 79. 

6. Przeciw publicznemu porządkowii urządzeniom policyjnym 8140. 
W tćj liczbie: a) naruszenia przepisów ostrożności na przypadek zarazy 
bydła 93; b) naruszenia ustaw lekarskich 151; c) zbierania band złoczyń- 
ców i dawania im schronienia 60; d) rozgłaszania szkodliwych wieści 
203; e) potwarczego oskarżenia i fałszywego świadectwa 221; f) włóczę- 
gostwa 956; g) gorszącego i rozwiązłego prowadzenia się 258; A) naru: 
szenia przepisów ostrożności od ognia 99, i ¿) narusżenia przepisów han: 
dlowych i prowadzenia handlu 122. . 

T. Przeciw własności, dotyczącym praw stanu osób 26. 

8. Przeciw życiu, zdrowiu, honorowi i wolności osób prywatnych 
31,831. W tćj liczbie: a) zabójstw umyślnych 223 i nieumyślnych 338, 
oraz zabójstwa dziecka z nieprawego łoża 80; b) samobójstw 208; c) zrzą: 
dzenia ran, kalectwa i w ogóle uszkodzeń na zdrowiu 1342,/przeciw czci 
i wstydowi niewieściemu 306; d) rozmaitych osobistych obelg 22,662; 
e) napadów gwałtownych 655, if) dochodzeń przyczyny śmierci 2224. 

9. Przeciw prawom familijnym 335. W téj liczbie: a) nadużycia 
praw i naruszenia obowiązków małżeńskich 195; b) przestępstw dzieci 
względem rodziców 92. 

(Dokończenie mi tąpi). 


w 


POŁĄCZENIE NAWOZÓW ZWIERZĘCYCH 
Z. MINERALNEMI, TŁUCZENIE KOŚCI, GUANO. 


(Dokończenie) 


Urynian amonji powstały z odwiecznych odchodów ptasich, sądzę, 
iż ztąd się utworzył, iż te żyjąc pod zwrotnikiem południowym zasilały 
się soczystemi roślinami, albowiem mączki są rzadkie w gorących kra- 
jach i ręką ludzką uprawiane być muszą. Wszechmocność Boska krajom 
połudoiowym ujmując rosy i wody, stworzyła im rośliny soczyste, ztąd 
odchody ptaków południowych wodniste musiały mieć w sobie urynian. 


— 


Takie są moje wnioski w następstwie których uznałem, iż urynian amo- 
nji znajdujący się w guano, może być utworzonym innym sposobem, ja 
zaś tego w ten sposób dokonałem. i 

Biorę 4 korce odchodów owczych naproszkowanych to jest bardzo 
silne amonium; ponieważ w zimowych robotach miałem codziennie oko- 
ło 20 ludzi w stodołach, płaciłem im przeto po groszu codziennie za to, 
że oddawali swoją urynę na te odsypane 4 korce rozproszkowanych od- 
chodów owczych, i to przez 4 lub 5 dui odbywało się, potóm to się przez 
robiło i na kupkę oddzielną składało, powtarzałem tę manipalacją kilka 
razy i tego nawozu mam znaczny zapas. Użyłem tego nawozu pod bura- 
ki na gruncie nie mającym własności ziem ogrodowój. któren po 8 latach 
rodzajności nawiezionym był pod pszenicę i chociaż rok ten był u nas nie- 
korzystnym na buraki, bo długo mokro było i po zasadzeniu w końcu 
samym maja, parę tygodni wschodnich wiatrów wysuszyło ziemię i bura. 
ki bardzo późno i nierazem wschodziły, moje jednak mają bardzo buine 
liście, głąby zaś te dopiero rosną. 

Zastanowiałem się jakim sposobem mogę sobie utworzyć szczawia- 
ny, fosforany amonji i węglan amonji, wszystko materje składowe i to 
zdaje mi się, że już rozwiązałem, Resztę materji wchodzących do składu 
guano, łatwiejszych w uzyskaniu mam już także, potrzeba już tylko wy- 
stawienia na powietrze przez dłuższy czas pod dachem w zabezpiecze- 
nia od wilgoci, a to na działanie wodorodu i kwasorodu z preza 
aby * się wszystkie materje z sobą połączyły. 


Wsród tak ch moich poszukiwań i marzeń, że będę mógł utworzyć 


coś podobnego do guano sprowadzanego z tak odległych krajów, wyczy* 
tuje w Cesarskim wolnym ekonomicznym piśmie w Petersburgu wycho- 
dzącem w m poszycie 1858 r. następne doniesienie, które dosłownie 
szanownym obywatelom przedstatyiam. 

Nagroda za wynalazek pewnego nawozu. 

Podług gazety Powszechnćj niemieckićj gospodarskićj, przeznsczy- 
ło Angielskie- Królewskie towarzystwo medal złoty i nagrody 1000 funt. 
szterlingów za odkrycie czyli wynalezienie nawozu, któren w działaniu 
na grant odpowiadałby Peruviańskiemu guano i któregoby chłop An- 
gielski zrobić sobie mógł zapas nieograniczony cenie nie więższćj jak po 
5 funt. szter. (200 zł.) za ton (25 cent. polskich). 

Czyli teraz uwierzycie szanowni gospodarze, że ja wystąpię przed 
to Królewskie towarzystwo Angiels ie i poddam moje guano pod roz- 
biór i rozpoznanie, może powiecie mi, że to wielkie zarozumienie, zuch- 
walstwo występować w kraju tak udoskonalonym w rolnietwie, który 
służy za wzór dla stałego lądu z swemi pomysłami i kombinacjami, ale ja 
wam odpowiem, żaden dotąd ź klasycznych gospodarzy niemieckich nie 
miał tak silnćj materji nawoz'wój jsk moje rozproszkowane odchody 
owcze, i gdyby doktór Leibig; profesor w uniwersytecie w Giesen, któ- 
ren wynalazł chemiczne nawozy i te patentami w Anglji i w Niemczech 
uwieńczone zostały, miał do nich moje rozproszkowane odchody owcze, 
jego nawozy aczkolwiek bardzo drogie, weszłyby w zupełać użycie, ale 
on do powiększenia objętości swych nawozów używał rozproszkowane” 
go torfu tsk przeciwnego roślinności, i dla tego jego nawozy pokazały 
się niepraktycznemi. 

Moje guano wymaga bardzo mało kosztów, kości u nas tanie i ła- 
twe, kilkanaście centnarów jest bardzo wielką ilością na jedne większą 
wioskę; kwas siarczany któren jedynie z wyrobów chemicznych używa 


R 


i 


się do rozezynienia kości, kosztuje cent. w Warszawie złp. 25, jest on 
koniecznym dla tego, że tea połączony z urynianem amonji, przez wpływ 
„wodoroda i kwasorodu z powietrza wyrobi szczawiany czyli według roz- 
bioru profesorów francuzkich Foureroya i Vauquelin kwas urynowy i oc- 
tan amonji, resztę materji ma każden gospodarz u siebie, potrzeba tyl- 
ko chcenia zajęcia i pilności, aby je uzbierać a nadewszystko cierpli- 
wości. ` 

Powiecie mi teraz zapewne, a po cóż to mamyużywać tego nawo- 
zu z taką pracą i staraniem zbieranego i taką małą objętość stanowiące- 
go i na to wam odpowiem. 

Kiedy Anglja w czasie zaprowadzenia systematu kontynentalnego 
była zagrożona głodem, uznano wtenczas, że pierwszyta warunkiem pod- 
niesienia się gospodarstwa jest obfitość paszy i obfitość nawozu, wszyst- 
kie zatem usilności zwrócono, aby mieć wielką ilość paszy i to jak naj- 
pożywniejszćj i tém bydło dobrze żywić, mieć z niego obfitość nabiału, 
krajowe mięso a oczywiście i obfitość nawozu, wtenczas upowszechniły 
się koniczyny w Niemczech ze wzoru angielskiego, wynaleziono rośliny 
okopowe na żywienie bydła i dziś angielski gospodarz przedewszystkiem 
stara się o to aby miał z morga 300 prętowego 800 cent. turnipsu, w Sa- 
ksonji chcą mieć z takiego morga 100 cent. buraków paszystych, używa: 
ją dla tego na rolach wygnojonych nawozów podniecejących roślinność 
to jest kości i guano: nie dziwujcieź się teraz szanowni panowie co nam 
p. Bezolt doniósł, że turnips w Anglji dochodzi do ‘/+ łokcia szerokości, 
a do 3ch stóp w obwodzie; gdyby też u nas kto miał 700 cent. buraków 
z morgu 300 prętowego, niech policzy ile by mu też morga uczyniła; au- 
torowie niemieccy niezgadzają się w wyrachowaniu w zsmienieniu bura- 
ków na siano, według Thera 1 funt siana gruntowego równa się poży- 
wnościom 4'/, fun burakom, według Szmolca 3'/;, Mejera 2'/s, Burge- 
ra 2'/,, byłoby to jednak bardzo obfita wartość produktu. Ja u siebie 
szczyptą w 3 palce podsypywałem urynian amonji pod buraki, te- 
raz zaś pod pszenicę zasieję rzutem parę morgów mojego guano w dwoi- 
sty sposób sporządzone, jedne z rozczynianemi kościami, drugie z samą 
mąezką kości, aby uznawać i obserwować skutki tych nawozów, 


Do was teraz młodzi gospodarze, którzy w przyrodzie szukacie po- 
myślności własnćj, pomyślności społeczeństwa, dobra ludzkości; głos mój 
obracam, ja juź story mam lat 63, defektowy, niewiele mi już należy, nie 
wiele już będę mógł doświadczać, oddaję Wam moje rozproszkowane od- 
chody owcze, mój urynian amonji, moje tłuczenie kości, pracujcie, kom. 
binajcie, doświadczajcie, upewnić wes mogę, że temi tylko środkami, kie. 
dy będziemy mieć obfitość paszy, będziemy dobrze bydło karmić, dojdzie- 
my do obfitości nawozów, cóż nam przyjdzie z posiewów na chudćj i wy. 
plenionej ziemi, często koszta produkcji się nie zwrócą, nawóz ze słomy 
samój mało wart, bo słoma ma tylko krzemionkę w sobie, nie może prze- 
to udzielić silniejszćj materji nad tę z jakićj się sama składa. 

Cóż za przestwór teraz i rzeczy i stosunków, w roku zeszłym w Lon- 
dynie tańsza była pszenica jak u nas, którzyśmy przed pół wiekiem byli je- 
80 śpiżarnią, cóż więc z nami będzie tak wczasach nieurodzaju jako też 
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wymaga całćj inteligencji postępowych gospodarzy i ich przykładu, aby 
lud pracujący na małych zagrodach pojął ją, uwierzył i naśladował. 
Bedlno dnia 7 września 1553 roku. 
Jacek W olski. 


'"WYCHÓW, PIELĘGNOWANIE i CHODZENIE OKOŁO 
ZWIERZAT DOMOWYCH. 


A. Ogólne uwagi nad wychowem t'utrzymywaniem zwierząt 
domowych. 


(Dalszy ciąg). 


12. Prócz dostatniego mejsca dłą koni, powinno oraz znajdować 
się miejse* dla skrzyń do obroku, do porządnego wieszania i schowania 
szlów, półszorków, leje, uzd, kulbaki, a w ogóle całego przybrania na ko- 
nie, do wszelkich stajennych porządków i sprzętów i do łóżek dla pa- 
robków. 

13. Nie należy cierpić w stajni ani ptaków, ani królików, zgoła ża- 
dnych zwierząt. Szczurom i myszom powinno się, zabronić przystępu 
przez rozsądne i stosowne budowanie, ale nie przez tracizny. 

m. Obchodzenie się z koniem. 

Względem tego rozważyć sobie następujące zdania: 

1. Stosowne obchodzeni» się z końmi ma ten wielki pożytek, iż 
często ludzi i konie ochrania od wielkich niebezpieczeństw i uszkodzeń, 
dżywia miłość i przywiązanie parobków do koni, a konie czyni powol- 
miejszemi we wszelkich ich-zatrudnieniach. Te przymioty można zaszcze- 
pić w koniach, przez spokojne, łagodne, ¿le stałe obchodzenie się z nimi; 
gdyż konie jeżeli błądzą, błądzą najczęścićj z niedoświadczenia, z niedo- 
wierzania lub ze strachu, ale nigdy z uporu; chyba, że są bardzo znare- 
wione. Lecz i w tém je tylko łagodnością poprawić można. Bratalskie, 
surowe obchodzenie się z końmi, albo nawet rzeczywiste poniewieranie 
ich, nietylko że jest nieludzkie, ale nadto zasługuje na ukaranie, choćby 
nawet batem. 

2. Chcąc z koniem obchodzić się stosownie, trzeba znać jego cie- 
lesne i duchowne właściwości i przy wary; opatrujący konie szczególnićj 
o tę znajomość dbać i o onę starać się powinien. Powinien przyzwyczaić 
konia do tego, iżby każdego czasu i w każdem miejscu mógł się do nie- 
go bezpiecznie przybliżyć i po każdćj części mógł go dotykac. Do tak zu- 


pełnego ułaskawienia konia wielce się przyda, gdy każdy koń otrzyma 


i obfitości, jeżeli niezawsze przesilenie; dziś Anglicy wyznaczają praemia ; 


osobne jakie nazwisko, które zrozumie i spamięta. Tudzież musi się nau- 
czyć poznać wszelkie przywoływania, np. okazanie zadowolenia lab nie- 
ukontentowanie, łagodzenie, kiedy ma stanąć, ruszyć lub natężyć siłę 
mnićj albo bardzićj i t p. Przystępując do konia, czy odchodząc od nie- 
go, zawsze coś przemówić trzeba. Niedorzecznością jest atoli chcieć ko- 
nie ła „odzić krzyczeniem lub straszyć gdy są spokojne; lecz prawą jest 
głupotą, nagle i niespodzianie doskakiwać do koni, lub też cichnteńko je 
podehodzić, a potóm nagle chwytać i krzykać, aby je przestraszyć. 

3. U młodych koni trzeba każde i najmniejsze posłuszeństwo na- 


za wynalezienie materji nawozowéj, my przynajmnićj nie żałujmy pracy | grodzić łagodnem słowem, poklepaniem po szyi lub gdzieindzićj, albo 
i tego bazgrania się na około tego, co jest pod nogami nsszemi, bo to | małym jakim zakąsem lepszćj strawy; dla tego też najlepićj jest ugłaskie 
dzisiaj jest kwestją żywotną obchodzącą całe społoczeństwo i ta kwestja | wać młode koniki podczas dawania im karmy. 


” 


4. Z końmi w których spostrzegać się daje chęć do igrania, suro- 
wo obchodzić się trzeba, aby się nie przyzwyczaiły do figania lub gryzie- 
nia. Konie złośliwe starać się ułagodzić dobrocią, lecz gdy to nie pomo- 
że, tedy surowo je ukarać natychmiast za każde przekroczenie, aby po* 
znały przyczynę kary. Mając konia złośliwego a chytrego razem, trzeba 
ustawicznie uważać mu na oczy i na uszy, aby się ustrzedz przed jakim 
wybrykiem, za który go na miejscu ukarać. Konie tego rodzaju ustawić 
między stare a spokojne, a jeżeli są staniny osobne, co chwila do nich 
zaglądać, skoroby na bok ustępować chciały. Konie złe i bojące się lu- 
dzi, trzeba postawić osobno w przyciemnem miejsca i zbliżać się do nich 
zawsze w jednakowem ubraniu, żeby się przyzwyczaiły najpierw choć 
tylko do jednego człowieka, a przyzwyczają się późnićj i do drugiego. 
W ogólności trzeba młode, złe konie stopniowo do wszystkiego przy- 
zwyczajać, lecz n'e zmieniać nagle to tego lub owego zatrudnienia z ni* 
mi. Obuczając je, należy wprzód doprowadzić do tego, aby dobrze rzecz 


pojęły, zanim przystąpią do drugićj. Woliczłowieka musi koniecznie pod- ! 


dać koń swoję wolę i dopóty, dopóki n'e jest posłustay, w niczem mu 
ustąpić nie należy, nie wolno, gdyżby się łatwo mógł znarowić. 

5. Jeżeli młode konie nie mogą znieść od razu chędożenia grze- 
błem i kiścią, tedy ocierać je najpierw powoli słomą, dalćj wiechetkami, 
w sposób sżczotek uwitemi, późnićj staremi, wytartemi grzebłami i szczot- 
kamj, a nareszcie należytemi narzędziami. Najpierwsze chędożenie roz- 
poczyna się gołą ręką, i to tylko pocieraniem po miejscach. mięsistych. 
Nie trzeba nigdy bić konia, ani sztarchać grzebłem lub kiścią podczas 
chędożenia, bo go przez tosdo złych narowów spowodować można. 


6. Gdy już koń młody pozwoli się chędożyć, trzeba go zwolna 
przyzwyczajać do podnoszenia z kolei nóg i trzymania ich w górze, aby 
ułatwić podkuwanie. Można też przy podnoszeniu nóg pukać mu w ko- 
pyto, aby się nie bał, gdy mu kowal podkowę przybijać będzie. Przy pod- 
kuwaniu, jeżeli koń strachliwy, powinien kowal obejść się jak najspokoj- 
nićj, a wrazie potrzeby i fartuch nawet odjąć. Jeżeli koń pierwszy raz 
jest kuty, niech kowal będzie ostrożny, aby go najmniej nie skaleczył, 
gdyżby go to na zawsze od kucia odstraszyć mogło. Nie potrzeba nogi 
koniowi ani nadto wysoko podnosić, ani też nadto wyginać jćj na bok; 
trzymający nogę zaś niech się nie opiera o konia, ale wolno stoi, i cokol- 
wiek opuścić nogę za każdem jćj udrgnieniem. Gdyby zaś drganie nogi 
było bardzo mocne, tedy najlepićj nogę zupełnie spuścić Nie trzeba ko- 
nia przy kuciu wiązać zbyt wysoko, przyczem zawsze łagodnie a nie po 
brutalsku z nim obchodzić się należy. Przed pierwszem podkuciem, mia- 
nowicie, jeżeli kopyto jest twarde, trzeba je na 12 godzin obłożyć gliną 
umieszaną z krowieńcem. 

T. Do kiełznania i ubierania w szory, zwolna się konia przyzwy* 
czaja, osobliwie jeżeli jest do tego nie bardzo skłonny. W razie takim 
trzeba dać koniowi każdą część ubioru należycie obejrzyć, obwąchać, a 
potém zacząć najpierw od uzdy i uzdzienicy, poprzyciągać je i poopinać, 
następnie dać kantarę, czaprak włożyć, siodło i t. d, przyczem wszyst- 
kiem uniksć wszelkiego szelestu, szamotania i rzucania rzemieńmi. Gdy- 
by koniowi w takiem przybrania nie bardzo się podobało, trzeba go na 
uździenicy wysoko przywiązać i tak mu dać stać przez czas niejaki. 

(Dalszy ciąg nastąpi). 


Średnie ceny żywności na targach Warszawy i Pragi. 
Dnia 2 (14) października 1853 r. 


| Od Do Do 
rs.jkop.jrs.| kop. les. kop.]rs.|kop. 
Zyta szetwert. . .. , 738i E T UO —|14 Erą" 
Pszenicy p 10/331% Siana fura 1-konna .. | 2/10 4! 20 
Grochu polnego . .. . | 9) 9 w. , -Ż=konna .. ) 4/65 6| — 
» cukrowego .. |10/18 Słomy fura zwycz. . | 1)50 | 21 55 
ROR z © aaa 10/4544 Drzewa sosn. sążeń. . | 8165 |—| — 
JR PTAEERAO o EO | 6,71 -AWOL dobry «+ « .-- . . 381—  |46| — 
Jęczmienia. . ... 6/36 + SPODOL «Pc: > 31|— 37| — 
JL WMIEŃ „UW oi AE i T BOG YW. taja Hof 12 
Maki pszen. przednićj . |12|24 Ciele <= aaa | |-| ża 
» ordynarnćj .. . . Jt0)70 Bźfan s. « 15.2 GOŁOG 191 |—1 — 
+ żsytnćj pytlowćj .) 8/31 Wieprz dobry 3. „ ». 18|-— |29) — 
„5 glyCZANÓJ . .. . 8)57 ELETT <Lusv 3 13(— ZE a 
aszy jaglanćj. 12,16 w Hohe o: "= 12/ — 
»  gryczanćj zw. ,„ 110/30 Masła pud. ...... 1,37% |—| — 
». T a «272 19 [3444] SLOMAN 2 +2. «+ e 46 || — 
«  jęczm. perł. . . [20183 į Kartofli czetwert . 3,3814 —| — 
w s ordyn. .| 9/47 | Okowity wiadro , 3/54, —| — 
Siani pud ...... ird Szumówki wiadro ,, , >| 12 | — 


Sprowadzono-w dnin 14 października r. b.z Cesarstwa Rossyjskiego przez tutej- 
szych kupców: wołów sztuk 678, z różnych miejsc Królestwa 67, ogółem wołów 
sztuk 745, wieprzy 594, cieląt —, baranów 394, z tych zakupili rzeźnicy tutej- 
si na konsumcję mieszkańców: wołów sztuk 526, wieprzy 303, barany wszystkie. 


KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


Dnia 2 (14) października 1853 roku ZĄDAJĄ | DAJĄ 
Rs. | kop.| Rs. | kop. 


W E.XL E, | 
Amsterdam 250 zł. H. . „, - , — MEZA nh PR 7-1 
Berlin 100 talarów . BAMBO: Ń 92 55 | 92 | 25 
Gdańsk 100 talarow . 2: 8 ; 92 40) — | — 
Hamburg 300 b. m. k.. 2 M Ą 140 40 | — | = 
Londyn t funt steri. 3 N. S 6, 18 6/15 
Moskwa 106 rah,-sz. | "s 8 — — | 99 | 50 
Peiersbnrg 100 rnb sr. . 1 M. ? ENTER P 
Paryż 300 franków . 2M ; E. E => e 
Wiedeń 150 zł:. . . 2 N A 85:5 5 f — | — 
Wrocław i00 talarów . . . . 22W 4 | amg] <A ża 
2.-M GN ET Y. | 
Półsimponjkły 0.300. . 002% 6 CN - 5] 51 — 
Hojenderskie dukary nowe. . . . « « . i , =|— | = 
3 PAPTER Y. a | 
Obligi Skarbowe 4-proc» za 109 rs. oprócz kuponu . 88 85 85 | 35 
Listy zastawne białe, drugiego okresu (opróc: kuponu) | ZBRIPC 
ERO 0080171. U09 2 5GERAOM. 0.10 zogajctzął sys 24 | 54 
Obligacje Udziałowe na 300 zł. . . . . . . | RZ<X, FW, R 
a 4 Serje wylosowane . . , 8 Sia rza god EA 
Obligacje czastkowe na 500 zł. oprocz kuponu 5 | -— |. <Xojós 
Certyfikaty Banku lit. A na 300 zł. sb BS MW FAJ EH 
Dowody Korma. Centr. Likwid. za 100 zł. $ Pappe ia BI 
Waitość Kaponu od Listów zastawnych kop. 182/3 


KURS GIEŁDY BERLINSKIEJ. 


Deria 4 Października 1853 r. - 


żądają | płacą 


Rossyjsko-a zielska Pożyczka 4Vz-proc . 


Polskie Obligacje Skarbu 4-proc.. , . .. . . . 0. 89%, — 
Certyfikaty B. P. na Obirg. czast. lit. A. 300 zł 5-proc. — 96 
tit. B. 200 — — 

Polskie Listy Zastawne Ą OPAT" — — 
x ~ z nowe <. o ACIR a 94 93 

s Obligacje Udziałowe 500 złotowe . . . ., 89 — 
30V-złotoówe . . . . = — — 


” xe 


W Drukarni J. Unger. — Wolno drukować. — W Warszawie dnia 3 (15) października 1853 r.— Cenzor, F. Sobieszczański. 


